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Zachowanie prospołeczne dzieci sześcioletnich

Od pewnego czasu  w p s y c h o lo g ii  i  p ed agogice  obserwu­
j e  s i ę  w zrost zainteresow ań  problemami ż y c ia  sp o łe cz n e g o . 

Przedmiotem  studiów  coraz c z ę ś c ie j  s t a j ą  s i ę  złożone 
form y sp o łeczn ego  zachowania s i ę  d zieck a  w wieku przed ­
szkolnym , w tym ta k że  je g o  u m ie ję tn o ś c i w spółpracy i  
w s p ó łd z ia ła n ia , c z y l i  cz y n n o śc i kooperacyjne będące jedną 
z k a t e g o r i i  zachowań p ro sp o łeczn y ch  (M .Grochow alska 1 9 8 7 ).

Zachowania t e  stan ow ią  ważny sk ła d n ik  s tr u k tu r y  o so ­

b ow ości, k tó r a  k s z t a ł t u je  s ię  od wczesnego okresu  ż y c ia  
cz ło w iek a  i ,  mimo n a r a s ta n ia  w c z a s ie  nowych elementów, 
w skazuje w różnych a sp ek ta ch  c ią g ło ś ć  i  tr w a ło ś ć . Normy 
sp o łeczn e  przysw ojone w d z ie c iń s tw ie  s t a j ą  s i ę  podstawą 

d a lsz e g o  rozw oju społeczn o-m oraln ego  je d n o s t k i .
Rozwój sp o łeczn y  to  zdobycie  d o jr z a ło ś c i  do w sp ółży­

c ia  w g r u p ie , podejmowanie nowych r ó l  sp o łe cz n y ch . Do 
o s ią g n ię c ia  owej d o jr z a ło ś c i  p otrzebn y j e s t  d łu go trw ały  
p ro ce s  s o c j a l i z a c j i ,  c z y l i  k s z ta łto w a n ia  s i ę  sp o łe c z n ie  
pożądanych cech osobow ości i  postaw  p rosp ołeczn ych  
C J.R ey k o w sk i 1 9 7 8 ) oraz u m ie ję tn o ś c i podejmowania i  wy­
konywania czy n n o ści zespołow ych (M .P rzełączn ikow ą 1 9 8 3 ).

D ziecko  jedn ak n ie  r o d z i s ię  i s t o t ą  sp o łeczn ą  w tym
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zn a czen iu , że może łatw o obcować z innymi lu d źm i. Aby 

mogło nauczyć s ię  w sp ó łży cia  sp o łeczn ego  musi m ieć duże 

m ożliw ości u cz e n ia  s ię  oraz odpowiednie warunki do te go  

(3 .K o rn o w sk i 1 9 8 5 ) , Pedagodzy i  p sych olod zy  zgodni są  
co do te g o , że najw ażniejszym  czynnikiem  wpływającym na 
rozwój sp o łeczn y  d z ie ck a  j e s t  r o d z in a . Jedn akże z czasem 

podstawowe wpływy ro d zin y  z o s ta ją  u zupełn iane p rze z  od­

d ziaływ an ie  in s ty tu c jo n a ln e , jakiem u poddane j e s t  d zieck o  
w p rz e d sz k o lu , a potem w s z k o le .  W ykorzystanie odpowied­

n ich  środków, form i  metod d z ia ła n ia ,  dostosow anych do 
p o trze b  i  m ożliw ości d zieck a  pozw ala tak  organizow ać 

p roces wychowania, aby s p r z y ja ł  on w ja k  najw iększym  s to p ­
niu u sp o łe c z n ia n iu . P r z e jś c ie  spod w yłącznego wpływu ro ­
d ziny do grupy r ó w ie ś n ic z e j pozw ala d zieck u  p rze zw y cię ­

żyć c h a r a k te r y sty c z n y  d la  n iego  egocentryzm  na rze cz  
zachowań p ro sp o łe cz n y ch . D z ie c i  u c z ę s z c z a ją c e  do p rzed ­

sz k o la  p rzez c z te r y  l a t a  c z ę ś c ie j  d o s tr z e g a ją  p o trze b ę  

wspólnego d z ia ła n ia  i  w większym s to p n iu  podejm ują czyn ­
n o ś c i o c h a ra k te rz e  prospołecznym  niż- d z i e c i  o b ję te  wycho­
waniem przedszkolnym  ty lk o  p rze z  rok CS.Guz 1987}«

Zachowania p ro sp o łe c z n e , zgod n ie  z k o n ce p c ją  J .R e y k o w - 

s k ie g o , mogą p rze ja w ia ć  s i ę  w tr z e c h  k a te g o r ia c h  zachowań, 

ja k o : czy n n o ści a l lo / .s o c jo /c e n t r y c z n e , pomocne i  koope­

r a c y jn e . P ierw sze z n ic h  s ą  zorganizow ane t a k , aby k to  

inny o s ią g n ą ł  k o r z y ś ć , p odczas gdy podmiot p ośw ięca  ważne 
dobro o s o b is t e .  W wyniku d z ia ła n ia  d ru gich  k to ś  o d n osi 

k o rz y ść , a podm iot p o n o si je d y n ie  n a tu ra ln e  k o s z ty  czyn ­
n o ś c i C c z a s , w y s i łe k } . N atom iast wynikiem c z y n n o śc i ko­

o p eracyjn ych  są k o r z y ś c i  zarówno podm iotu, ja k  i  innych 
o só b , bez p on oszen ia  s t r a t .

Czynnościam i kooperacyjnym i są  w spółpraca i  w spół­

d z ia ła n ie .  Ic h  r e a l i z a c ja  wymaga od d z ie c k a  u m ie ję tn o ś c i 
u c z e s tn ic z e n ia  w z a ję c ia c h  zespołow ych, wykonywania p o le ­
ceń kierow anych in d yw id u aln ie  do n iego  oraz odnoszących
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s i ę  do c a ł e j  grupy, a ta k że  przew odzenia lu b  podporządko­
wywania s ię  kolegom .

Zd oln ość do w spółpracy i  w sp ó łd z ia ła n ia  uważana j e s t  
za  ważny s k ła d n ik  rozw oju sp o łeczn ego  i  go tow o ści s z k o l­
n e j d z ie c k a . D ziecko  6 - l e t n i e  o prawidłowym rozw oju s p o - 

łeczno-em ocjonalnym  p o t r a f i  p rzystosow ać s ię  do nowych 
s y t u a c j i ,  umie nawiązywać i  podtrzymywać k o n ta k ty  spo­

łe c z n e  z rów ieśnikam i i  osobami d orosłym i oraz w sp ó łd zia ­
ła ć  z grupą i  podporządkowywać s i ę  regułom obowiązującym 

w sz y stk ic h  j e j  członków . U s ta lo n o , że zd oln ość do współ­
p racy  w zra sta  z w iekiem . M łodsze d z ie c i  С З -4 - l e t n i e )  po­
t r a f i ą  c z ę s to  bawić s i ę  obok s i e b i e ,  le c z  n ie  ze sob ą . 

Baw ią s i ę  n ie k ie d y  tym i samymi zabawkami, n ie  w sp ó łd zia ­
ł a j ą  jedn ak w zabaw ie. D opiero u d z ie c i  5 - le t n ic h  d a je  
s i ę  zauważyć te n d e n c ja  do nawiązywania kontaktów i  w spół­

d z ia ła n ia  z rów ieśn ik am i, a d z ie c i  z n a js t a r s z e j  grupy 
p rz e d sz k o ln e j ( 6 - 7 - l e t n i e )  ju ż  w p e łn i  d ostosow ują  s ię  
do wydawanych p o le ce ń  i  w yraźnie w sp ó łp ra cu ją  w zabawie 
CS.G uz 1987; M.Kwiatowska 198 83 .

S .G u z (1 9 8 4 , 1987) w to k u  s y t u a c j i  eksperym entalnych, 

b a d a ją cych  z d o ln o ś c i d z ie c i  6 - le t n i c h  do p rz e ja w ia n ia  
zachowań a ltr u is ty c z n y c h , pomocnych i  kooperacyjnych  

s t w ie r d z i ła ,  że u 88 % badanych n ie  w y stęp u ją  zachowania 
a l t r u i s t y c z n e .  N a le ża ło b y  p rz y p u sz cz a ć , że d z ie c i  w tym 
wieku n a jc z ę ś c i e j  podejmować będą zachowania k o o p era cy j­

n e , ze w zględu na k o r z y ś c i  przynoszone samemu d z ie c k u . 
O kazało s i ę  je d n a k , że d z i e c i  6 - l e t n i e  n a jc z ę ś c ie j  p rze ­

ja w ia ją  zachowania pomocne. Z o b se rw a c ji w ynika, że przy­
czyną tr u d n o ś c i we w sp ó łd z ia ła n iu  j e s t  c z ę s to  b r a k 'w ła ś c i­

wej o r g a n iz a c j i  p ra cy  ze s tro n y  kierow nika z e s p o łu .
D z ie c i  p e łn ią c e  r o lę  k ierow nika pojm ują j ą  wąsko, 

obow iązki sw oje sprow adzając do p o d z ia łu  zadań a lb o  do

k o n t r o l i  ic h  w ykonania. N iew ie le  d z ie c i  = 1 ,4  л — ______ *й 4 . е Г и « и 1 л и и
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sw oich obowiązków z a l ic z a  u d z ie la n ie  pomocy innym d z ie ­

ciom , członkom z e sp o łu , n ie  w ied zą c, że tak a  pomoc może 

u ła tw ić  wspólną zabawę. C zyn n ości pomocne to  k a te g o r ia  

zachowań p rosp ołeczn ych  wymagająca s ta łe g o  ćw iczen ia  i  

u trw a la n ia , a le  c z ę s to  podejmowana sam o d zie ln ie  przez 
d z i e c i .  W ykorzystując t ę  w ła ściw o ść  n a le ży  p rzy p u szcza ć , 

że zw ięk szen ie  oddziaływ ań wychowawczych prowadzących do 
u trw a la n ia  zachowań pomocnych u ła tw i d zieciom  p rz e ja w ia ­

n ie  zachowań k o op era cy jn ych . 0 i l e  niem al w sz y s tk ie  d z ie ­

c i  d o s tr z e g a ją  i  rozu m ieją  k o n ieczn o ść  w sp ó łp racy , o t y l e  
ic h  r e a l i z a c ja  o k a zu je  s ię  trudna ze względu na brak 
sp e c y ficz n y c h  z d o ln o ś c i .

S tw ierd zon o , że p rze ja w ia n ie  przez d z ie c i  zachowań 
p ro sp o łeczn y ch  Cw tym k o o p era cy jn y ch ) j e s t  w dużym sto p n iu  
wynikiem s o c j a l i z a c j i ,  j a k i e j  poddane j e s t  d z ieck o  w ro ­

d z in ie  i  w gru p ie  r ó w ie ś n ic z e j . S to s u ją c  odpowiednie za ­
b ie g i  wychowawcze, ju ż  k i lk u le t n ie  d zieck o  można nauczyć 
p rz e ja w ia n ia  ty c h  zachowań.

W p r o c e s ie  k sz ta łto w a n ia  zachowań p ro sp o łeczn y ch  u 

d z ie c i  6 - l e t n i c h  s z c z e g ó ln ie  ważne zd a je  s i ę  być m odelo­
w anie, n a jb a r d z ie j odpow iadające w łaściw ościom  rczwojowym 

d zieck a  w tym w ieku . Ten ro d za j o d d zia ły w a n ia  wychowaw­

czego wpływa na d z ieck o  p rzez je g o  chęć upodobnienia s ię  

do a tr a k c y jn e j dlań o so b y . Początkow o j e s t  to  je d y n ie  
naśladow anie zew nętrznych zachowań. Z czasem p rze ch o d zi 

do przejm owania k r y ją cy ch  s i ę  za tym i zachowaniami norm 

i  w a r to ś c i , c z y l i  do i d e n t y f i k a c j i .  Z a le tą  modelowania 
j e s t  t o ,  że d o s ta r c z a  d z ieck u  konkretnych wzorów zachowań, 

adekwatnych do danej s y t u a c j i  CS.Guz 1 9 8 4 ).

Czyn ności podmiotu n ie  muszą być wiernym odtworzeniem 
czyn n ości modela (ko legó w , rod ziców , wychowawców), a wy­

s ta r c z y , że będą p o s ia d a ły  ten  sam ch arak ter i  m iały ten  

sam motyw (M .Przetaczn ikow a 1983; U .Bronfenbrenner 1 9 7 0 ).
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Modelowanie może być tym wpływem wychowawczym, k tć r y  

pomoże wytworzyć pożądane u d z ie c i  zachowania sp o łeczn e , 
w zbogacając za k res  i  m ożliw ości oddziaływ ań n a u czy cie le k  
p r z e d sz k o la . Ja k o  metoda bardzo p ro s ta  do zastosow an ia 

może i  powinna s ię  zn a leźć  ju ż  w pracy z dziećm i n a j­
m łodszym i.

METODA I  MATERIAŁ BADAŃ

W p r o c e s ie  wychowania zmierzamy do te g o , aby dziecko 

p rzy sw o iło  so b ie  i  z in te m a liz o w a ło  różne normy. S z cz e ­
gó ln e  zn aczen ie  m ają t u t a j  normy k s z t a ł t u ją c e  gotowość 
do b ezin teresow n ego d z ia ła n ia  na rz e c z  innych lu d z i ,  

u ła tw ia ją c e  w sp ó łż y cie  w g r u p ie . A n a liza  l i t e r a t u r y  
przedm iotu  pozwala s tw ie r d z ić , że rozwój sp o łeczn y d z ie c ­

ka w wieku przedszkolnym  j e s t  zdeterminowany wieloma czyn­
n ikam i, w tym wpływem o to c z e n ia .

Celem p rzed sta w io n ej p ra cy  j e s t  zaobserwowanie w j a ­
kim sto p n iu  zastosow an ie  modelowania pozwala k s z t a ł t o ­

wać je d n ą  z cech  sp o łeczn ych  u d z ie c i  6 - l e t n i c h .  R efe ro ­
wane p o n iż e j w yn ik i obejm ują w ąski fragm ent badań i  do­
ty c z ą  o k r e ś le n ia  sk u te c z n o ś c i modelowania w o d n ie s ie n iu  

do bezp ośredn iego  e fe k tu , ja k  i  e fe k tu  zgen eralizow an ego , 
a le  w z a k r e s ie  je d n e j k a t e g o r i i  zachowań (u d z ie la n ia  

pom ocy).
Przed  p rzy stą p ien iem  do badań w łaściw ych przeprowa­

dzono badania w stępne o c e n ia ją c e  s y tu a c je  k o n tro ln e  wy­

s tę p u ją c e  w eksperym en cie. O b ję to  nim i d z ie c i  n ie  w ystę­

p u ją ce  w badaniach w łaściw ych . Badania t e  p o z w o liły  na 
le p s z ą  o r g a n iz a c ję  eksperym entu, dobranie odpow iedniej 
s k a l i  punktowej do oceny zachowań w s y tu a c ja c h  kon troln ych  

oraz u s ta le n ie  formy za ch ę ty  kierow anej do d z ie c i  przez 

osoby w ystęp u jące  w eksperym encie.



Przedmiotem badań, przeprowadzonych w o k r e s ie  X -X I I  

1986 r . ,  b yło  zachowanie d z ie c i  u c z ę s z c z a ją c y c h  do n a j­
s ta r s z y c h  oddziałów  dwóch p r z e d s z k o li  w K rakow ie. Bada­

niami o b ję to  50 d z ie c i  C25 z grupy eksp erym en ta ln ej -  Б 
i  25 z grupy k o n tr o ln e j -  K ) .

Badania w łaściw e przeprowadzono w dwóch e ta p a c h .

W pierwszym dokonano s e l e k c j i  d z i e c i  do dwóch grup -  
eksperym en taln ej i  k o n t r o ln e j .  W c e lu  u s t a le n ia  równoważ­

n o ś c i grup p rzy  doborze d z ie c i  badanych kierow ano s i ę  

n astęp u jącym i k r y te r ia m i: l i c z e b n o ś c ią  grup, okresem 
u cz ę sz cz a n ia  do p rz e d sz k o la , w iekiem , s tr u k tu r ą  r o d z in y , 
warunkami bytowymi oraz l ic z e b n o ś c ią  rod zeń stw a. Zmienną 

eksperym entalną ró ż n ią c ą  o b ie  grupy b y ły  stosow ane z a b ie ­

g i  wychowawcze, k tó ry ch  celem  uczyniono wpływanie na r o z ­
wój o k reślo n y ch  zachowań p ro sp o łe czn y ch  u d z i e c i .

3adan ia  w gru p ie  ek sperym en taln ej ro z p o cz ę to  od za ­
prezentow ania utworów l i t e r a c k i c h ,  opracowanych na p o t r z e - 1 

by eksperym entu . B y ły  t o :  w ie rsz  p op a rty  h is t o r y jk ą  o b ra z­
kową i  t e a t r  k u kiełkow y. Cechą dom inującą w ic h  t r e ś c i  

b yło  u d z ie la n ie  wzajemnej pomocy przez w ystęp u jące  p o s ta ­
c i e .  Prezentow any model przed staw ion o ta k , aby w ja k  n a j­

większym s to p n iu  podobny b y ł do badanych.

Fo wprowadzeniu utworów (w o d s tę p ie  3 d n i3 т о zmawiano 
z d z ie ć m i. Celem ty ch  rozmów b yło  zo rien to w an ie  s i ę ,  
czy w sz y stk ie  d z ie c i  w ła śc iw ie  zrozu m iały  ic h  t r e ś ć .

Po upływ ie dwóch ty go d n i d z ie c i  z grupy eksperymen­
t a ln e j  i  k o n tr o ln e j Cnie poddane nowym wpływom wychowaw­

czym) u c z e s tn ic z y ły  w dwóch celow o zorganizow anych 

s y tu a c ja c h  k o n tr o ln y c h . P ie rw sz a , b a d a ją ca  e f e k t  bezpo­
śre d n i m odelowania, p o le g a ła  na u d z ie la n iu  pomocy o so b ie  

s t a r s z e j  od badanego, k tó r a  z n a la z ła  s i ę  w id e n ty c z n e j 

s y t u a c j i  ja k  boh aterka i n s c e n i z a c j i  C n io s ła  dużo c ię ż k ic h  
k s ią ż e k ,) . Druga, b a d a ją ca  e f e k t  zgen era lizow a n y , p o le g a ła
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na u d z ie la n iu  pomocy w t e j  samej s y t u a c j i ,  co w prezen­
towanym u tw orze,' a le  d z ie c k u ,c z y l i  in n e j o so b ie  n iż  

przedstaw ion y model (.osoba d o r o s ła ) .  Obie s y tu a c je  d o ty ­
c z y ły  normy -  u d z ie la n ie  pomocy ( c z y l i  normy w ystęp u ją ­
c e j  w w iersz u  i  te a tr z y k u ) . Zarówno osoba d o r o s ła , ja k  

i  d z ie ck o  u c z e s tn ic z ą c e  w eksperym encie b y ły  n ie  znane 
g r u p ie . U d z ia ł d z ie c i  w s y tu a c ja c h  k o n tro ln ych  odbywał 
s i ę  in d y w id u a ln ie , poza s a lą  przeznaczoną do z a ję ć  grupo­

wych.
Zachowanie s i ę  badanych wobec napotkanych osób p o tr z e ­

b u jących  pomocy ocenian o w sposób niew idoczny d la  d z ie c i ,  
w edług s k a l i  punktowej u s ta lo n e j w badaniach w stępnych. 

I l o ś ć  uzyskanych punktów u za leżn io n o  od ro d z a ju  za ch ęty  

kierow an ej ze stro n y  osoby p o tr z e b u ją c e j pomocy do d z ie c ­

k a ; mogło ono uzyskać odpow iednio:
10 punktów -  pomoc sp o n ta n icz n a , bez z a c h ę ty ,

6 punktów -  z a ch ę ta  s tw ie r d z a ją c a  k o n ieczn o ść  pomocy, 
n ie  s k i  rowana bezpośredn io  do d z ie ck a ,

3 punkty -  z a ch ę ta  skierow ana bezpośrednio do d z ie ­

ck a ,
0 punktów -  brak pomocy, mimo d łu g ie j  z a c h ę ty .

Uzyskane w yn ik i charakteryzow ano s to s u ją c  w a rto śc i 
procentow e i  śre d n ie  a ry tm e ty czn e . W c e lu  porównania 
śre d n ich  wskaźników o b licz o n o  w a ria n c ję , a n a stę p n ie  
sprawdzono i s t o t n o ś ć  s ta ty s ty c z n ą  te ste m  t  o raz testem  z 

(Cz.N ow aczyk 1 9 8 5 ) .

ANALIZA WYNIKÓW

A n a liz a  porównawcza zachowań w ystęp u jących  w s y t u a c j i  

u d z ie la n ia  pomocy o so b ie  d o r o s łe j ,  a w ięc b adająca  e fe k t  

b ezp o śred n i m odelowania, w ykazała, te  d z ie c i  w grupie 

eksperym en taln ej o w iele  c z ę ś c ie j  podejmowały zachowania 

p ro sp o łeczn e  (6 4  %) n iż  d z ie c i  w gru p ie  k o n tr o ln e j (2 4  %)•
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Wśród d z ie c i  u d z ie la ją c y c h  pomocy o so b ie  d o r o s łe j  bez 

z a ch ę ty  z n a jd u ją  s i ę  je d y n ie  d z ie c i  poddane w cześn iejszym  
wpływom wychowawczym (gru p a E ) .

Obie porównywane grupy r ó ż n ią  s i ę  ta k że  w a rto ś c ią  
śre d n ich  wskaźników o b licz o n y c h  d la  t e j  s y t u a c j i .  Śre d n i 
w skaźnik d z ie c i  o b ję ty c h  modelowaniem (grupa E )  j e s t  wyż­

szy  ( 3 ,5 2 ~) od wskaźnika d z ie c i  pozbawionych modelowania 

(grupa К -  0 ,8 4 ) .  R óżn ica  j e s t  i s t o t n a  s t a ty s ty c z n ie  

( t  = 3 ,3 4 ) .
A n a liz u ją c  otrzymane w yniki stw ierdzon o r ó ż n ic e  l i ­

cze b n o śc i d z ie c i  zachow ujących s i ę  p ro sp o łe c z n ie  i  n ie  
p rz e ja w ia ją c y c h  te go  typ u  zachowań. R óżn ica między gru ­
pami j e s t  i s t o t n a  s t a ty s ty c z n ie  ( z  = 3 ,1 0 ) .

Wyniki uzyskane w d r u g ie j s y t u a c j i ,  b a d a ją c e j e fe k t  

zgen eralizow an y -  u d z ie la n ie  pomocy d z ie c k u , p o tw ie r d z iły  
w ystęp u jące  ró ż n ice  m iędzy grapam i. Pomocy napotkanemu 

d zieck u  u d z i e l i ł o  36 % badanych z grupy eksperym en taln ej 
i  12 $  z grupy k o n tr o ln e j .  P o d k r e ś lić  n a le ż y , że w sz y s t­
k ie  d z ie c i  zachow ujące s i ę  p ro sp o łe c z n ie  w gru p ie  kon­

t r o ln e j  u d z i e l i ł y  pomocy dopiero  po d r u g ie j za ch ę cie  

s ło w n e j, a w gru p ie  eksperym en taln ej 8 % d z ie c i  u d z i e l i ł o  
pomocy bez z a c h ę ty .

P a k t, że d z ie c i  z grupy eksperym en taln ej również w 

t e j  s y t u a c j i  c z ę ś c ie j  u d z ie la ły  pomocy p otw ierd za  o b l i ­
czony śr e d n i w skaźnik -  d la  grupy E = 1 ,8 8 ,  d la  grupy К 

= 0 ,3 6 .  R óżn ica  j e s t  i s t o t n a  s ta ty s ty c z n ie  ( t  = 2 ,3 5 ) .
Także w t e j  s y t u a c j i  m iędzy grupami stw ierd zon o  różne 

l ic z e b n o ś c i  d z ie c i  u d z ie la ją c y c h  i  n ie  u d z ie la ją c y c h  

pomocy. D ych otom izacja  zm iennej -  u d z ie la n ie  pomocy -  poz 

w o liła  na porównanie r ó ż n ic , k tó re  o k a z a ły  s i ę  i s t o t n e  

s t a ty s ty c z n ie  Cz = 2 ,1 0 ) .
Podsumowując r ó ż n ic e  w zachowaniu obu grup można 

p o w ied zie ć , że d z ie c i  z grupy e k sp e ry m e n ta ln e j,
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obserw ujące zachowanie m odela, c z ę ś c ie j  zachowują s ię  w 
te n  sam sposób co model w s y t u a c j i  id e n ty cz n e j do mode­
lo w e j, a ta k że  p rzen oszą  to  zachowanie na s y tu a c ję  po­

dobną. O s ią g a ją  tym samym n ie  ty lk o  b ezp o śre d n i, a le  i  
zgen eralizow an y e fe k t  m odelow ania.

N ależy  jed n ak  zw rócić  uwagę na różne w yn iki o s ią g n ię "  

te  w z a k r e s ie  b ezp ośredn iego  i  zgen eralizow an ego e fe k tu  
m odelow ania. Grupa eksperym entaln a, o s ią g a ją c a  w obu 

s y tu a c ja c h  le p s z e  w yn iki n iż  grupa k o n tro ln a , u zysk a ła  

w s y t u a c j i  u d z ie la n ia  pomocy o so b ie  d o r o s łe j  śre d n i 
w skaźnik 3 ,5 2 ,  podczas gdy w s y t u a c j i  u d z ie la n ia  pomocy 

d z ieck u  w y n ió sł on 1 ,8 8 .  Porównując oba w sk aźn iki w id zi­
my, że w przeprowadzonym eksperym encie uzyskany bezpo­
śr e d n i e fe k t  modelowania j e s t  wyższy od e fe k tu  zge n era - 

lizow anego w z a k r e s ie  je d n e j k a t e g o r i i  zachowań.
Zestaw iono również uzyskane w yn iki z okresem u cz ę sz ­

c z a n ia  d z ie c i  do p r z e d sz k o la . Ze w zględu na t o ,  że ty lk o  
c z ę ś ć  d z i e c i  w wieku przedszkolnym  o b ję ta  j e s t  system a­
tycznym wychowaniem przedszkolnym  p rzez c z te r y  l a t a ,  a 

w ie le  z n ich  u cz ę sz cz a  do p rz e d sz k o la  ty lk o  przez jeden 
rok spraw dzono, czy ma to  wpływ na u d z ie la n ie  pomocy 
p rzez  d z ie c i  6 - l e t n i e .  O kazało s i ę ,  że c z ę ś c ie j  u d z ie la ­
ł y  pomocy d z ie c i  u c z ę s z c z a ją c e  do p rze d szk o la  d łu ż e j n iż  
je d e n  r o k . W s y t u a c j i  p ie rw sz e j s ta n o w iły  one d la  grupy 

eksperym en taln ej 93 %, a d la  grupy k o n tr o ln e j 83 # 
w sz y stk ic h  u d z ie la ją c y c h  pomocy. W s y t u a c j i  d r u g ie j wśród 
d z ie c i  u d z ie la ją c y c h  pomocy (w obydwu gru p ach ) n ie  było 

a n i jednego d z ie c k a  u c z ę sz c z a ją c e g o  do p rz e d sz k o la  p ie r ­

wszy r o k .
Wynikać to  może z p ro cesu  s o c j a l i z a c j i ,  jakiem u pod­

dane j e s t  d zieck o  w p rz e d sz k o lu . D z ie c i  przebyw ające tam 
d łu ż e j m ają w ięce j o k a z ji  do u d z ie la n ia  pomocy innym, a 
tym samym m ają b a r d z ie j utrw alony ten  ro d za j zachowań.



KONKLUZJE PEDAGOGICZNE

Sam fa k t  u cz ę sz cz a n ia  d z ie c k a  do p rz e d sz k o la  n ie  

w ystarczy  do o s ią g n ię c ia  p rzez n a u c z y c ie la  założonych, 
zadali wychowawczych. Rozwojem społecznym  d z ie c k a  za cz y ­

namy kierow ać ju ż  od p ierw szych  dni je g o  pobytu  w gru p ie  

p r z e d s z k o ln e j. U w zględnienie w ła sn ej aktyw n ości d z ie c k a  

wydaje s i ę  s z c z e g ó ln ie  ważne d la  tego  p ro ce su . Podstaw ę, 

na k tó r e j  o p ie ra  n a u c z y c ie l system  metod wychowania 
sp o łeezn o -m o ra ln ego , stanow ią d ośw iad czen ia  d z ie c k a  g ro ­

madzone w p rz e d sz k o lu  i  poza nim. Ze w zględu na t o ,  że 

k i lk u le t n ie  wychowanie p rze d szk o ln e  może w pewnym sto p n iu  

kompensować p o ja w ia ją ce  s i ę  n ie k ie d y  b ra k i środow iska 
ro d zin n eg o , w p racy  n a u c z y c ie la  s z c z e g ó ln ie  ważne j e s t  

świadome postępow anie i  odpow iednie stym ulowanie rozwo­

jem d z ie c k a . P r z y ję c ie  o k re ślo n e go  system u metod wycho­
wania sp o łeezn o-m oraln ego  u ła tw i t ę  p racę

Pow szechnie stosow aną metodą j e s t  nagroda i  k a r a . 

Metody te  w pływ ają na k s z ta łto w a n ie  s i ę  sp o łeczn e g o  s y s ­
temu w a r to ś c i .  P op rzez wywołany u d zieck a  s ta n  pobudze­
n ia  em ocjonalnego w skazują  m u ,ja k  n a le ż y  postępow ać. 
Jednak d la  podejmowania zachowań p ro sp o łeczn y ch  n ie  j e s t  

konieczn e stosow an ie  wzmocnień zew nętrznych (w p o s ta c i  
nagrody i  k a r y ) .  Postępow anie p ro sp o łeczn e  d z ie c i  możemy 

k sz ta łto w a ć  p rz e d sta w ia ją c  im wynik d z ia ła n ia  z a sp o k a ja ­

ją ce g o  cudze p o tr z e b y , a n ie  p rzyn oszącego  w łasnego zysku 

N agrad zając d z ie c k o , koncentrujem y je g o  uwagę na sob ie  
samym. M ów iąc:"zobacz ja k a  ona j e s t  w esoła" czy " t e j  pani 

j e s t  w ygodniej"., ukazujemy konsekw encje ta k ie g o  a n ie  in ­

nego postępow ania , k ie r u ją c  uwagę d z ie ck a  na p o trzeb y  

in n ych .
Mało skutecznym  sposobem od d zia ływ an ia  w ydaje s ię  być 

m oralizow anie i  odwoływanie s i ę  do u sta lo n y ch  norm spo­
łeczn ego  postępow an ia . Metody te  n ie  w y ja ś n ia ją  d z ieck u
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skutków jego postępowania, a jedynie ukazują określone 
działanie.

Grupą metod bardziej skutecznych jest dawanie przy­
kładu, modelowanie. Obserwowanie prospołecznych zacho­
wań sprzyja ich podejmowaniu. Postępowanie (a nie wypo­
wiedzi) rodziców i nauczycieli stanowią dla dziecka 
przykład, jak należy się zachować.

Celowe wydaje się włączanie do metod pracy z dzieć­
mi modelowania, jako. jednego z rodzajów oddziaływań 
wychowawczych. Metoda ta dostarcza dziecku już konkret­
nych wzorów zachowań prospołecznych adekwatnych do okre­
ślonych sytuacji. Szczególnie dużo powinno być organi­
zowanych różnorodnych sytuacji model owych, ułatwiających 
generalizację bodźca. Dziecko musi swobodnie przenosić 
poznane modele zachowań pa sytuacje podobne. Należy 
przy tym zwracać uwagę na fakt aktywnego i spontanicz­
nego udziału dzieci w tych sytuacjach.

Postulując kształtowanie w przedszkolu określonych 
zachowań, z czasem postaw, mamy na myśli ich elementar­
ny charakter, uwzględniając w naszych działaniach wła­
ściwości rozwojowe dziecka. Kształtowanie owych zacho­
wań przebiega przede wszystkim w procesie rozwijania 
umiejętności współżycia i współdziałania w zespole, 
czyli umiejętności podstawowych dla organizacji życia 
w grupie przedszkolnej.

Głębokie zinterioryzowanie normy udzielania pomocy, 
jako łatwiejszej do realizacji dla dzieci 6-letnich, 
może okazać się przydatne w trakcie nawiązywania no­
wych kontaktów społecznych oraz w trakcie organizowania 
własnej działalności w zespole.

Należałoby szczególnie intensywnie kształtować za­
chowania prospołeczne przed podjęciem przez dziecko 
nauki w szkole. Wykrycie nowych metod pracy i środków 
wykorzystywanych w działalności wychowawczej w tym



zakresie oraz doskonalenie istniejących wydaje się pil­
ne i niezbędne. Zadaniem rodziców i wychowawców jest, 
aby w przyszłości zachowania te mogły się właściwie 
rozwinąć i przekształcić w trwałe postawy.
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